
D. 15. Stycznia. —  Rok 1841. 
Piątek.

iwsai
Jutro, S. Marcel Papież.

N . PA N  wynagrndzaiąc szczególne poświęcenie 
się Juljusza O strow skiego , Aplikanta Sądów pok: 
Ptu Radzyńs:, który 7. narażeniem własnego życia, 
niejakiego Jn»a D r z a z g ę  w  sławie Radzyńskiin to
nącego wyratował, Najfeskawiej ozdobić go raczył 
medalem sreb:, za ocalenie ginących postanowionym.
—  Ogłoszono postanowienie Rady Administracyj
ne, 22go z.m . tej treści: » l ) O d  IgoStycz: 1841 
r., kanon za wolność cząstkowej sprzedaży ryb  po 
placach targowych, przez Zgromadzenie Rybaków 
do Kassy miejskiej ryczałtowo w kwocie z ł. 400  
wnoszony, ustaie, i z etatu tejże Kassy uchylony 
być ma. 2 ) W szyscy Suchodniarze i Handlarze, 
opłatę za wolność sprzedaży ryb po mieście, iuż 
nie do Zgromadzenia Rybaków, lecz cząstkowo, 
razem z tymiż Rybakami i z innymi przekupniami, 
pod tytułem m iejscow ego  od zarobkowa:!, stoso
wnie do istniejących przepisów, do liassyjenejskiej 
wnosić i na to zarobkowanie por wolenie Urzędu 
Municypalnego Miasta W : rszawy, tizy :-h.'ić , tią. —  
Mianowani przez Radę Administr: P P . Grzeg: Ttu- 
<iz-yński, Radca Ic-aa:, Szef ixancel: k \ y działu Łę
ka rskiego przy Kommissji Rz; Spraw W e w: i Duch:, 
Kommissarzem Obwodu Łuków:; . Paw: L agn aa  
Komendarz przy K o ś. iele w C horzelach  Gub: P ło 
ckiej, Proboszczem tamże; Tom: G ąsiew śk i b. 
Podprokurator przy Sądzie po!: popr: Wydz: Sie
dleckiego, Zastępcą Ąsessora Sądu Krym: Gub: L a
bel i Podia:, i Paw; I f  itkow sk i Adwokat przy Są- 
dzioApcl:, Mecenasem przySądzie Najw:!nst: Król:.
—  Nabożeństwo żałobne za duszę ś. p. Kanegundy 
z Wodzińskich T ym ow sk iej, Wdowy.,; po ńiegdy 
Ignacym Tymowskim b. Senatorze Kasztelanie,

d. 23 z. m. zmarłej, odbędzie się w Kościele,Sgo  
b  r z y ż a jutro o no: 10. Na takow e osierocona Ro-
J  *ozina łaskaw y rh przyiaciół i znaipmyc.h zaprasza. —  
Dotknięta bolesną stratą Żona i z dziećmi Franci
szka, Hippolita. Stefana C ieleckiego, Naczelnika 
Rinia w Koaiiaissjj Rząd: Przvch: i Skarbu, który 
po .ciężkiej nader dotkliwej kilkotygodniowej

chorobie, onegdaj świat ten opuścił; uprasza nąj- 
uprz jmiej Krewnych i Przyiaciół, iżby na expnr- 
tacją zwłok iego z domu pod Nr 1356 przy u- 
licv Wareckiej, na smętarz Powązkowski iatro 
o godzinie 3ciej z południa przybyć raczyli. —  
\Vczoraj odbyło się posiedzenie T o w a rzystw a  
Lekarskiego W a rsza w sk ieg o , zaszczycone obec
nością wiciu znakomitych dostoieństwy i nauką 
osób. Prezes Tow arzystwa D r. TC ojcle zagaił po
siedzenie mową, w której złożył podziękowanie 
Rządowi za opiekę iakiej Towarzystwo dozuaic, i 
opisał obowiązki Lekarza w iego naukow ym zawo
dzie iako i wtowarzyskiem życiu. Sekretarz To
warzystwa Dr. L ebel zdał sprawę z całorocznej 
czynności Towarzystwa, wylicżaiąć ważniejsze wy- . 
padki działań członków, w  czasie niesionej pomory 
eterpiąom , i rozbicraiąc naukowe ich prace w od- 
ćzvt:;nuh rozprawach, i w uwagach nad szczegol- 
ncirti, ważuetnl zdarzeniami chorób. Dr. D w o n u -  
czek  czytał rozpraw ę o gorączce ly fo id a /n e j: 
w niej w yłożył nowoczesną o tej chorobie naukę i 
własne o niej poięcia, przywiódłszy wprzód wicie 
tnniemdń dawnych i teraźniejszych w tym przedmio
cie Lekarzy. Dr. B erg  czytał rozprawę w ięzyka 
nicmiec: o operacjach tak zwanych podskórny : h. 
W  niej zaiął liczne ułomności ciała, które znoszą 
się zręcznem użyciem noża. Skrzywione i powy
kręcane nogi, najwidoczniej dowodzą użyteczność 
tej nauki: bo ich wyprostowania, udowodnione by
ły licznemi przykładami i złożonemi przez Autora 
w zorami z gipsu, wyobrażaiącemi nogi przed i po 
operaeii, którą on zc skutkiem przedsiębrał. —  
Wielmożna s lm a lju  Z... raczyła nadesłać Obraz, 
olejno malowany w pięknych wyzłacanych ramach, a 
ie : Siostra R oza  dwie Patarafki, na korzyść Szkoły  
Tow: Dobr:; o b i e  szanowne Siostry własną pracą 
przyniosły pomoc ubogiej instytucji; składamy im 
więc uprzejme podziękowanie imieniem biednych 
dziatek. Za sznurek imitacji P e r e ł  w k.ndlu J.L . 
W emtnera  złożonych dla Instytutu mor: zan: dzieci,
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Sprzedanych prze® licytacją, wpłynęło zł. 18. J P . 
Iie  acijr.h i Perukarz i F ryzjer Damski ofiarował 
na korzyść S a l ochrony pudełko Loków damskich 
i pudełko 7. pomadami i perfumami; oba pudełka 
hąć razem hąć częściowo nabyć można z wolnej rę
k i w Sklepie ubogich. W czoraj w Reda: K urjera 
złożono następni ący b i le t : , ,Składam ubogim po
winszowanie Nowego Roku zł. 200 .”  A. A. (D o
nosimy czcigodnemu Dawcy', iż Ofiara Jego rozdzie
loną została między kilkanaście podupadłych rodzin, 
którym ta niespodziana Rcdenda stała się prawdzi- 
w em dobrodziejstwem, i które za -Łaskaweę błagać 
l)ędą '  ■ S Z E C IIM O C N E G O ). Złożono oraz wczo
raj w Redakcji K urjera na Szkółkę Dobroczynności 
Bezimiennie z ł. 12. W einthal M osiek Szyn karz 
z P rag i z pod N r 154, złozył zł. 5 na D obroczrn- 
ność, za nieuważną iazdę sankami. Od W alentego 
Struża z botelu, za niepiłnownnie bramy w nocy, 
'iX. 6  na Ochronę ubogich dziatek. Za  wizerunek 
JV M A R al z  Panem J E Z U S E M , haftowany na 
kanwie i przeznaczony na korzyść S a l ochrony, po
stąpiono iuż do zł. 16 gr. 15. D ziś upływa termin; 
lecz dogodź: 4tcj zpo łud : można ofiarować więcej.
—  Skład  muzyczny IV. Ś p ie w  i Spółki przy u li
cy Senator: N r 460, odebrał nowy transport, mię
dzy innemi Kummera , Fantazję na base tlę i for- 
t-p jan , zł. 5. Tegoż W arjaęje i Rondo, ?.{. 6 . —  
N astępny B a l sk ła d ko w y  4 ty z porządku, dany 
będzie w salach R atusza  G łównego  dnia 19go b. 
111. (o iest w przyszły W torek , o czem zawiadamia 
się Osoby maiąee udział w tych zabawach. Tańce 
rozpoczną się iak zwykle o godzinie 9tcj. Bal 
wzmiankowany by ł iuż przygotowanym na P onie
d z ia łe k , gdy iednak nastąpiło ogłoszenie Koncer
tu na korzyść p o d u p a d łych  A rtystów  m uzy
cznych, znakomite Osoby pragnąc przyłożyć się 
także obecnością swoją do dobroczynnego dzieła 
utalentowanego W irtuozy, chętnie od pierwiastko- - 
wego zamiaru odstąpiły . B iletów  na ten Koncert 
n.ibyć można w Składzie muzycznym J P .  Igna
cego F łukowskiego przy ulicy M iodowej. —

" ' i l  ""Resursie K up ieckie j wieczór tańcuiący.
—  r cz raj w W ielki,n T eatrze po Ludw ice Liń- 
rod, przywołana JPani C h o b n y m k a  2-kroć.

Francja.—— W P aryżu  teraś iest 1360 L ekarzy, 
to iest 230 więcej niż w r. 1833. —  W  Courbovóie 
(R ui howua), gdzie zw ło k i Napoleona  pierwszy raz 
dotnnęły się ziemi francuz:, ma być wzniesiony po
mnik kami nny.—  M ajtkow ie z fregaty Relle-Poule 
(E e l-P u l) w rócili z P aryża  na statek; to  zapewne 
dało pochop do pogłoski o wysłaniu Xcia Joinville  
(Żucnw il) w nową podróż. •—  O rzeł, którego Xżę 
Ludwik Bonaparte  puścił w P.uloń, został dopiero 
teraz schwytany w I f  andei; ptak Otrzymał ranę; 
spouzicwaią się go iednak uleczyć.—  Jen era ł Ne-' 
gi iei^ (N egrje) ma być mianowany Komendantem 
pro w-1 r ej i K onstantyńskie j w miejsce Jenera ła  Gal- 
óoóf (G,ilbua). —  M inistrowie sprzeciw iałasię pla
nowi M arszałka Soult (S u it) względom odbycia 
przeglądu załogi paryzk ie j.—  Chociaż w ielu g ło 
si , ze użbraiania w ojsk francuz: u s ta ią , iednak 
w istocie, trwaią, lubo nie tak czynnie iak z 'po
czątku. G-dy 7'hiers żądał wojny, praw ie ca
ła  I rancja pragnęła pokój zachować; teraz gdy 
G u izo t(Gizo) życzy abv trw a ł pokój, zjawia się 
mnóstwo stronników  w ojny .—  3go b. m. cała 
rodzina K ró la  Franc: znajdow ała się na żałobnem 
Nabożeństwie odbytem za duszę Królewny M arii, 
Aiężnej W irtem hergskiej.

H is ip a n ja .  —  T ak w H iszpanji iakoteż w Por- 
tugalji, Rząd wysila się na zgromadzenie znacznej 
siły  zbrojnej; z obu stron upór iest równy; mimo 
to, powszechnie w iadomo, V A nglja nic “dozwoli 
na powtórne zakłócenie spokojności półwyspu.

Pu.7 cja. A S ta m b u łu  wysłano pełnomocni
ka do A lc x a n d r ji  d la odebrania flot ty tureckiej; 
odpowiedź Dywanu nie iest leszcze znana; nie ma 
iednak wątpliwości , że za wstaw ieniem się mo
carstw , M ehm edow i dziedziczność  E g ip tu  będzie 
zapewnioną. —  Z S y r ji  donoszą o wielu naduży
ciach przez wojska muzułmańskie ; P o rta  kazała 
w nrmji zaprowadzić surowsze przepisy karności.- 1  
Od czasu odrzucenia trak ta tu  Komodora A W „ .  
(N apje) P o se ł francuz: H rabia Pontois  (P o H ra )  
zapom niał wszelkich względów dla Lorda P on - 
sonby , którego obwinia iako główną sprężynę 
meszczęsc M  iee-I.ró la, Bezstronni zapewniają,' że 

aa be’Ł mc/" 'iej  radD  postanowił w zupełno-
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soi ukara 3 dumnego Baszę, bez wątpienia tcm wię
kszą będzie łaska , gdy mu wice-krółestwo przy
wróci.

Rozmaitości.—  Dziwna historja o ludziach pod
ziemnych * pismWilhcłina ZVeybr-yssińskiegoA.n$i- 
ha wyięta: nJest w zachodniej Anglji w ieś,4 lub 5 mil 
od Klasztoru S° E  d 111 u ii d a , Króla i Męczennika, 
około którego starożytne iaskinic podziemne nano- 
tykac można,  ̂pospolicie wilczemi iarnami zwane, 
od których też i wieś wspomniona nazwisko dostała. 
Z tych iam w czasie zniw, w którym W ieśniacy zbio
rem są zatrudnieni, wypadło raz dwoić ludzi, któ
rych ciało całkiem zielone, okryte było materją 
dotąd nieznaną. Gdy nieprzyzwyczaieni wcale do 
w iatru, zaczęli tu i owdzie błąkać się, postrzeżeni 
od Mięśniaków z wielkiem podziwieniem wszy
stkich, złapani zostali i do wsi z wielką uciechą 
iako z rzeczy dotąd niewidzianej przyprowadzeni. 
Przy natłoku mieszkańców, żadnych pokarmów 
podawanych nie chcieli przyiąć. Lecz zdarzyło 
się, iż w tymże czasie przyprowadzono wóz bo
bem zielonym naładowany, zobaczywszy to, rzucili 
się oba i z wielkim płaczem łapiąc rękami, na
sycali się nim. Skoro to spostrzegli W ieśniacy, 
z niezwykłą uciechą m.kładli im bobu zielonego, 
którym iako zwykłą potrawą żywili się przez kilka 
miesięcy, dopóki nie przyzwyczaili się do chicha 
naszego. Snoro i do innych pokarmów zupełnie 
przywykli, aż oto kolor zielony znikł z nich po
w oli i nabierali koloru tamtejszym mieszkańcom 
właściwego. Potem przyiąwszy Chrzest Sty, nau
czyli się ięzyka angielskiego. Mężczyzna, który 
zdawał się być od Niew iasty młodszym, po przyię- 
ciu chrztu zaraz umarł; Siostra zaś iego, która co 
do wzrostu i podstawy ciała niczem się od angiel
skich Kobiet nie różniła, długo żyła, i za mąż 
poszedłszy, prawie drugie tyle lat żyła ieszcze. 
Gdy nauczyła się mowy angicls:, zapytano ią zkąd- 
by była i co za iedna? odpowiedziała żc z kraiu 
Sgo M a r c i n a ,  gdzie go pospolicie czczono. Gdy 
ią zapytano gdzież ten kraj iest i iakim sposobem 
do obecnego dostała się kraiu? odpowiedziała nie 
wiem. J o tylko pamiętam, mówiła dalej, iż-pe
wnego razu kiedy paśli ojca swego trzodę, usły

szeli nagle głos podobny do tego, iaki sły szeć się 
daie w kościele Sgo A lb  an a, za którym postępo
wali coraz dalej, i tak wyszli na to miejsce w któ- 
rem złapani zostali. Gdy ią dalej zapytano 
czy w tamtej krainie w CHRYSTUSA wierzy
li?  i czy im słońce kiedy św ieciło? na pierwsze 
odpowiedziała iż w Chrystusa wierzą i kościoły  
tam są, ale światło wątpliwe to iest tylko takie, 
iakie dąie się postrzegać przed wschodem. Po za
chodzie słońca oglądaią, promieni zaś słoneczni h 
nigdy nie widzą. Jest wprawdzie niedaleko kraina 
świetna wcale różna ód ich, ale nie wielkiej sze
rokości rzeką odgrodzona. To działo się roku 
1140. J. Zockowski.

KO Ń  i W R Ó B EL .
(iedna z tych Baieczek, o których wyjść i u 

donieśliśmy wczoraj).
W róbel. Koniu! masz pełne koryto,

Udziel mi trochę żywności,
Kilka ziarnek, wszak twe żyto  
Nakarmi cię do sytości.

Koń. W eź ptaszku co się podoba,
Pożyw iem y się dziś oba.

Jadł ptaszek, koń nie miał biedy,
A gdy -skwarne p rzyszło  lato 
I mucha g ryzła  niekiedy,
Ptaszek bronił konia za to.—

Dziel się z drugim; szklanka wody,
Nie zostanie bez nagrody.

PRZYJECHALI do W A RSZ AW Y .
Tabęcki Konst. Dzie: z Złotowa; Śłucki Florj: Dzie 

z Bądkowa; Załuski Stan: Dzie: z Siemiany; Gad,-mionie/' 
W ikt: Dzie: z Bartoszewa; Glinka Józ: z Szczawina; Itze- 
szotarski Piotr z Skarbkowej wsi; Szamota Woje: D zk

UpMIESIEISIA.
B y ły  Nauczyciel Szkoły Elementarnej w Kaliszu, o- 

trzym awszy pozwolenie od W ysokiej Koinmissji R. S. 
W . i D. 1-- 1834 za Nrem s37y 3tror, życzy sobie da
wać lekcje w zakresie na Szkoły Elementarne prze
pisanym, ięzyka niemieckiego i rachuków, umie przy-  
tem rysować i uczy litochromji. Mieszka przy ulicy 
Gołębiej pod Nr 178, na om piątrze. P iotr von F e l i  r u r .

.W sk u tek  W yroku Sądu Polubownego i na żądanie 
strony interesowanej, odbywać się będzie sprzedaż przez 
publiczną licytacją w dniu 13/25 Stycznia r. b. o goiiz: 
10 z rana w domu pod liczbą 1337 przy ulicy S. K rzyz- 
kiej w W arszawie położonym , następujących przedmio
tów: Zeląątwa lanego i kutego, Stali, Blachy cynki*-
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w ej, Szpiodli, W alców, Pieca do ogrzewania mieszka
nia, Ośmiu korpusów do prass, K oł trybow ych i g ład 
kich, Form szmelcerskich i rozmaitych ułamków że
lastwa, a to wszystko za gotowe pieniądze więcej da- 
iącemu. J. Noskowski. Regent.

Potrzebny iest UCZEŃ do Cukierni z Prowincji, od 
lut lQlu do IStu inaiący. Wiadomość przy rogu uli
cy Miodowej i Długiej. Nr 48t) Lit: A.

CjgjF3 Zawiadamia się Szanow: kawalerów z W ładz 
Rządowych, iż pod Nr 2323 przy ulicy Dzikiej wprost 
Dyrekcji Tow: Ogniowego, przyjm uiąsię na ST O Ł O 
W ANIE w każdym czasie, z zapewnieniem wszelkiej 
dogodności; informacja u P. W aśkiewicza w officynie 
na dole po lewej stronie.
sfk  Przed Świętami Bożego Narodzenia u niżej pod- 
k j  pisanego, zginął ZEGAREK DAMSKI, z ło ty  cy 
lindrowy, około 17 linji wielkości, brzegi w  kanty 
czyli rokoko, o 4ch kamieniach, kapsel i indexy złote, 
cyferblat srebrny, zegarek grawirowany, a na dolnej 
Eopercie znajduje się emałja wyobrażająca portrecik 
Panny brunetki- w tymże samym czasie został przez 
znaną mi osobę Zegarek z ło ty  targowany, a pow yższy  
przez pom yłkę zabrany; upraszam więc dla uniknienia 
nieprzyjemności Jakimkolwiek bąć sposobem, o zwrot 
pow yższego Zegarka w przeciągu dni 14, gdyż w prze
ciwnym razie, prawnie i surowo, niezważaiąc na stan 
i urodzenie, poszukiwać będę; a ztąd w ypływ ającą nie
przyjemność, sam sobie winę przypiszę., gdyż pow yż
szy tak znaczny Zegarek w yśledzony być musi. S te 

fa n , Perćhorowicz Zegarmistrz, ulica Krak.Prze: Ni'436.
^  KOCZ mało używany, z fordeklem i inne- 

po trzeb nem i rekwizytami, iest do sprz#» 
— —^ —  dania; można się o nim dowiedzieć w Kamie
nicy pod Nr 447 na Krakowskiem Przedmieściu, u W ła 
ściciela tejże, na pierwszeni piątrze.

Dnia 3/ i s  b. rn. zgubiono KRZYŻ Ś. Anny 3ej 
klassy; uprasza się uczciwego Znalazcę o oddanie 

takowego do domu pod Nr 1661, na ulicę Mazowiecką 
n i ! pjątro, po lewej stronie, za przyzwoitą nagrodą. 

’/ : •  SALOPA atłasowa granatowa, nowa, z bar- 
« /  \  d/o dobrego atłasu, z kapturkiem atłasowym  

; karmazynowym, podszewka m&rsęliuowa gra- 
' , J\ natow.t pod całą salopą, iest do sprzedania ii 

P hi- : ickioj w Pałacu JW . Nowakowskiego pod Nr 
h- j>P2 \ uli"', Danielewiczowskiej, wszedłszy w bra- 
,,)p p‘ lewej ręce na dole.

Podpis ‘.ny pow ziąw szy wiadomość, że M iier Kału- 
** j " ; ;'dar ńia mniemany . DOKUMENT iakoby 
prze/ podpisanego podpisany; ostrzegam publiczność, 
d>\ takowego nienąby y»a*JO, gdy /  o żadnym podobnym

*

.Dokiiimueie nie wiem. H crjz  Je lej i z Kałuszyna*
W dniu l i  Stycznia r. b. zgubionemi zostały w 

pii.hdku resztka Koronek Brabanckieh łokci 4; 2 re

sztki Koronek brab: po łok. 4 1/c ; 2 resztki Koronek 
brab: nie wiadomo wiele łokci; 2 ieszcze podobne re
sztki Koronek brab;; 2 W oalki Petinetowe bhłe; któ
re to szczegóły bać przez zapomnienie wzięcia z Sa
nek, bąć też wzięcia on ychże z domu którego, lub też 
wypadnięcia z Sanek na ulicy No w o - S en at o c s ki ej, Se
natorskiej i Granicznej. Łaskaw y znalazca raczy się 
zgłosić pod Nr 957, przy Żelaznej Bramie, do Pała
cu Krasińskich zwanego, do W taśdćieiki tychże rze
czy , Rozalji Be ren sz taj, a oprócz wdzięczności odbie
rze przyzw oitą nagrodę.

Sanki parokonne, zupełnie nowe, koloru ma
honiowego, z brązem białym, wybite suknem 
szafirowem, z poduszkami i takimże fartuchem, 

wygodne, na osób 4 , są do sprzedania przy ulicy E- 
lektoralnej w domu P. Bersona pod Nr 795; wiadomość 
u Fabrykanta Poiazdów.

W  dniu 4 /1 6  b. m. o godzinie . 9 z rana odbędzie się 
w  Warszawskim Ordonanshauzie licytacja i ostateczny 
targ na dostawę LODU, do Lodow : i wr podwórzu po
w yżej  wymienionego Ordonanshauzu znajdującej sic; 
zyczący więc sobie podjąć się takowej dostawy, raczą 
się zgłosić w oznaczonym czasie do Bióra Ordonanshauzu. 

y  _ Dnia 14 b. m. zginęła SUCZK A podpala-
na? “óżki żółte, uszki ucięte, ogonek ucię- 

—r-~'Ag7  ty , sierść czarna mieszana z siw ą uakształt 
myszkowatej. Łaskawy znalazca raczy ią oddać pod 
Nr 386, przy ulicy Krakowskie - Przedmieście, obok 
Karmelitów na Iszc piptro, do Pani Mańkowskiej, za 
nagrodą ieżeli icj żądać będzie.

Dziś rauo zimna stopni 2. Wczoraj w południe 8 ~ ~  
T E A T R  W IELKI. Jutro 17 raz L u n a ty c zk a . Dziś 

w Rozmaitości przed nową Komedją B u kie t balowy, 
będzie 44 raz M ą z  zaw oiow any, a zakończy 36ty raz 
B abunia . Dla słabości JP. Estelli M o id zeń sk ic j, nie 
dany S in g  a  dwóch P anów .

D ziś wieczorem w Sali Krupniku Litewskiego pod 
Nr 8, przy ulicy Sgo Jana,Panny N o  i r e s  grac będą.

Dziś w Kawiarni przy rogu ulic Bielańskiej i Tłom ackie- 
go w domuLilpopa, familja R u d 1 e r ó w grać będzie.

Po.ulrze przy ulicy Krak:-Przed: pod Nr 454 ,.na lszeui 
piątrze, będzie W IECZÓR TANCUIĄCY; gdzie przy 
dobranej Muzyce i rychłej usłudze, dostać będzie można 
wszelkich Potraw i Napoiów, za cenę umiarkowaną. 
Sala rzęsisto oświetloną będzie.

Dziś w Gmachu Teatralnym od ulicy W ierzbowej w 
Kawiarni, Panny Krejtel grać i śpiewać będą od godzi: 4.

Dziś wieczorem w Hotelu Lipskim, Panny EnSniann 
grać i śpiewać będą. Przylem  można dostać różnych 
Trunków i Potraw przy rychłej usłudze.

Jutro w Jtandlu Maiewskiejfo na rogu ulic Sowiej i Be
dnarskiej, na Śniadanie: Sawin-'/, Szczupak, Karu, Lin O- 
koii, K aiai, Zupa szczawiór, Makaron, i Potrawy’ mięsne.


